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M leczarz Stratiner kró!sm ira ta fo w p .
Następca ministra Grabskiego. STACJA TELEGRAFU BEZ DRUTU — MA KAPELUSZU.

W Strszawa. (AW.) Następca i* 
Grabskiego jako miohira skarbu ro-

sra! dyrektor i ’. K. O. Hubert lb »  
de, były minister pocji i telegrafów.

Walni? z ^ s i s s t in  Po ncsreso.;
Paryż, (PA ].) Poirad. Dzienniki 

podkreślają ogromny sukces. jaki od
niósł Poincare mon a, wysitoszouą w  
piątek u senone rv Hy skusili nad kre- 
dyiami dla Zagłębia Ruhry. „Ins-

tra n s ig e a o i"  r. zad o śću cry m em en i 
stw ie rd z ił ż<o>NbK’a p rez . m in is tró w  
se n a t p rzy j. o k j^ . s k a r n i , .  a zgodo 
Swoją na s fn > .j p re z y d e n ta  w y ra z ił 
•ednomyślnetu uchwaleniem (Bed$ t».

Straszny wybuch bomby w H i ^ e l M
WW V AKT SABOTAŻU MTAUUCKIEGO.

Dusseldorf. (PAT.) Liczba ofiar 
katastroły, wywołanej podłożeniem 
bomby wynosi JA osób zabitych i 10 
rannych, w tern 10 Niemców. Z tytu
łu sankcji aresztowano 28. Teatry, 
kawiarnie, kinematografy i wsayst-

Bruksela. (PAT) Gmach posel
stwa niemieckiego jest strzeżony z 
obawy przea wrogiemi manifestacja
mi ludności, która jest wstrząśniętą 
ostatnim zamachem niemieckim na

kie lokale publiczne aż do odwołania 
zamknięto- Zakazano również ruchu 
tramwajami, automobilami i moto
cyklami Puch osobowy w nocy kom 
pletnie; zakazany.

1 § przeciw ESiemesi
belgijski pociąg wojskowy, ofiarą, 
którego padło 9 żołnierzy belgijskich 
zaDitycn, 13 rannych. Pisma doma
gają się najsurowszych represji

ilipziijp * Sin
Berlin. " A ) z  Dortmundu do

noszą; Francuskie wiadze okupacyj
ne wydały ze względu na powtarza
jące się coraz częściej Jcty sabotażu 
i zamachy na patrole francuskie roz
porządzenie, mocą którego wohto się 
zbliżyć do toru kolejowego , kanału 
najwyżej na odległość 200 m. Pa
trole i posterunKi mają rozkaz na
tychmiastowego strzelania dc prze
chodnia, k tó ry  na pierwsze zawoła

nie nie stanic i nie podniesie rąk do 
g ó ry .

WALK« WFWNETRZNE W NIEM
CZECH.

Berlin. (PAT.) Wczorai przyszło 
tu ao starcia pomiędzy grapą mło
dzieży nacjonalistycznej a komuni
stami Komuniści pobili nacjonali
stów Jednego z nacjonalistów’ tak 
dotkliwie, że zmarł w urodzę do 
sepkak.

(d) Najnowszw yyraz fectmlk' wynalazczej — to staeri ielezrifu bez drutu, 
umieszczona na — kapeluszu. Rycina naszr prz idstawia przedsiębiorcza miss. 
która zamiast ustroić się w najświeższego fasonu kaoelnsz parsski. wolała przy
brać go nie w kwiaty ani we wstążki lecz i miinatnrow;.- .stację '"czdrtuowego 
telegrafu, która pozwala v; czasie sps‘ceru odbierać najświeższe.;, olmeczki i no
winki. Zdaje się właśnie z  tego powodu nasza misa ma taka zadowolona minkę

O i r a M r  r ó z i  oraz mm BleKiryczns
r c a w y r z e d a je

KO M ISJA  RXUr N J .K f l tY J N A
U u r A A a w a ,  J u n u u  S ,  —  1 * 1 .  3 I 4 « $ 9 .
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Kto rozpętał wojnę światową.
Zamordowanie Franciszka Ferdynanda d

Senzacyjne rewelacje z kół byłych
, ( 0  Dziewięć lat upłynęło od chwil),
gdy zamordowanie austriackiego na
stępcy- tronu, Franciszka Ferdynanda, 
dało hasło do wybuchu wojny świato
wej, która zmieniła zupełnie polityczne, 
jak i ekonomiczne oblicze Europy. Po
tworne skutki czterech lat olbrzymiej 
wojny przesłoniły przed oczyma ogółu 
genezę tej straszliwej rzezi, jaka był 
morderczy strzał Principa w Serajewie.

Obecnie serbski historyk Stanojevic 
.wydal książkę, w której na podstawie 
.dostępnych sobie autentycznych źródei 
historycznych stwierdza, że pamiętny 
zamach 29. czerwca 1914 r. miał genezę 
zgoła inna od tej, jak ja przedstawiały 
urzędowe c. k. źródła.

ARCYKSIAŻĘ NIENAWIDZIŁ WĘ
GRÓW’.

Do wybuchu wojny światowej — 
zdaniem Stajanowica — przyczyniły się 
trzy czynniki:
młodzież serbska w Belgradzie, oilce- 
rowie serbscy i najbardziej — au- 

stryjaccy politycy!
Twierdzenie to uzasadnia Stajanovic 

dokładnym opisem przyjęcia członków 
sejmu bośniackiego. przez Franciszka 
Ferdynanda. Następca tronu, który nie- 
cierpiał Węgrów, podkreślił w rozmo
wie, że Bośniacy winni się w swoich 
sprawach zwracać wprost do Wiednia, 
nigdy zaś do Budapesztu. Wiedeń po
prze ich zawsze przeciw Węgrom!

Przy tej sposobności arcyksiaże wy
łaził się o W ęgrach w słowach tak dra
stycznych, że namiestnik Bośni gen. Po- 
tiórck musiał potem nakłonić uczestni
ków konferencji, by dali słowo honoru, 
!/ę-słowa następcy tronu zachowała w naj

ściślejszej tajemnicy!
Gdy w parę dni później zamordowa

no Franciszka Ferdynanda, prezydent 
sejmu bośniackiego dr. l)hnovic udał się 
do hr. Tiszy, prosząc o obronę ludności 
bośniackiej przed represjami, jakie za
stosował rząd wiedeński. Hr. Tisza 
rzekł wówczas, przerywając Dimovico- 
wl ubolewania, wyrażane z tego po
wodu:

„Pan Bóg chciał, aby się tak stało 
i Panu Bogu ntusimy zato podzięko
wać!"

NARODNA ODBRANA.
Rola tej organizacji serbskiej, której 

opinia publiczna przypisywała mord se- 
rajewski, była w rzeczywistości dość 
skromna. Było to stowarzyszenie jaw* 
ne. majace za cel uświadomienie ludu 
serbskiego o czekających go w przy
szłości zadaniach Natomiast anarchisty
czne podłoże miało inne stowarzysze
nie. tzw. „Ujedinknie ilismot", czyli 
tzw.

„Czarna ręka"
trudniąca się z początku szerzeniem 
propagandy rewolucyjnej w Turcji, a 
składająca się z około 300 oficerów. 
Głównym organizatorem tego konspira
cyjnego stowarzyszenia był podpułkow
nik sztabu gen. Dragutin DimStrjeric. je
den z morderców króla Aleksandra 
Obrenowteza.

Fen Dimitrjeyłc, to osobistość w swo- 
itn rodzaju oryginalna. Był to wieczny 
spiskowiec, duch niespokojny i przed
siębiorczy — on przygotował zamordo
wanie Aleksandra i Dragi, on w r. 1911 
wysłał jednego ze spiskowców celem 

zamordowania cesarza Franciszka 
Józefa,

co się jednak nie udało, on wreszcie w 
r. 1914 wszedł w porozumienie z mal
kontentami bułgarskimi, planując mord 
króla Bnłgarji Ferdynanda.

W r. 1914 zorganizował zabójstwo 
austriackiego następcy tronu — co mu 
sk  jak wiadomo zupełnie powiodło, łccz 
nfe poprzestał na tern. W r. I°ł6 z K o r 
tu wysyła zbira celem zgładzenia króla 
greckiego Konstantyna, wreszcie próbu
je nawiązać styczność z wrogiem, tj. 
Austria i Niemcami, ofiarując Im 

głowę następcy tronu serbskiego, 
Aleksandra, 

obecnego króla SHS. Te machinacje 
zdrajcy zostały ujawnione, skutkiem

czego ujęto go w r. 1917 i rozstrzelano 
na froncie salonickim.

Jego głównym pomocnikiem w kon
szachtach był major Woja Tankosic, zu
pełnie bierne naradzie w ręku wyrafi
nowanego Dimitrjeyica.

ZAMACH NA FRANCISZKA JÓZEFA.
Obaj spiskowcy uknuli zamiar za

mordowania cesarza austriackiego w r. 
1911. Wówczas zgłosił się do majora 
Popovica, komendanta żandarmerii w 
Belgradzie niejaki Ziva Jovanovic. byty 
komitadżi macedoński, który oświad
czył, że ponieważ znajduje się w ostat- 
niem stadium suchot i zrezygnował z 
życia, chce więc przed zgonem spełnić 
jakiś czyn chwalebny. Z polecenia Di
mitrjeyica kazał Taukoyic powiedzieć 
nieszczęsnemu desperatowi, że „Narod- 
na Odbrana" wybrała go do wykonania 
zamachu na cesarza Aostrji! Jovanovic 
istotnie udał się do Wiednia, lecz nie 
wrócił stamtąd więcej i nikt nigdy nie 
dowiedz.ał się, jaki był koniec niedo
szłego królobójcy.

SZKOŁA ZAMACHOWCÓW.
Po znanem spotkaniu się Wilhelma 

H. z Franciszkiem Ferdynandem w Ko- 
napiszt, Dimitrjevic, ówczesny szef wy
działu wywiadowczego w serbskim 
sztabie generalnym, otrzymał poufną 
■wieść od rosyjskiego sztabu generalne
go, że w Konopiszt cesarz Wilhelm 
przedłożył następcy tronu plan nagłego 
napadu na Serbję, na co Austria miała 
się zgodzić. Dimitrjeyic doszedł do prze
konania, że wojna da się odwrócić tyl
ko przez śmierć Franciszka Ferdynan
da, najzaciętszego wroga Serbji.

Właśnie jak na zawołanie zjawili się 
u Dimitrjewa dwaj młodzi ludzie, o- 
świadczając gotowość wykonania za
machu. Dimitrjeyic polecił Taukosicowi 

nauczyć ich strzelania z rewolweru. 
Potem odjechali do Sarajewa i wyko
nali zamach, ułożony w najdrobniej
szych szczegółach przez nauczyciela 
Daniła Ilica.

Już po wysłaniu spiskowców Dimi- 
trjevic zawiadomił o wszystkiem komi
tet wykonawczy .Czarnej ręki", który 
jednak potępił tę akcję, wobec czego 
Dhnltrjevic zobowiązał się odwołać emi-

czesnego bytu .znany pisarz francu
ski Marcel Prevce>t doszedł do prze
konania, że pojęciem nawskroś n<»- 
woczesnem i cecbującenn właśnie 
naszą Opokę jest Idea rekordu.

Podłożem tej idei jest optymisty
czne nawskroś przekonanie, że moż
na i należy robić wszystko coraz le
piej i że njemasz takiego czynu, któ- 
regoby nie można i nie należało prze 
wyższyć.

Ambicja czło-wieka nowoczesne
go sięga znacznie wyżej, niż w cza
sach przeszłych. Dzisiejszy „refcord- 
man“ nic zadowala stę już pokona
niem obecnych na konkursie rywali; 
stawna on sobie za cel pobicie wszyst 
kich współzawodników' wszystkich 
części świata i wszelkich epok. A 
dopiąwszy tego cełu, staje dopiero w 
połowic ctrogi, ażbowiem odtąd bro
nić musi raz ustanowionego rekordu 
przeciw za'kusam innych., nieajjjcz.o- 
lrych zapaśników, a kiedy nawet nikt 
dorównać mu nie jest 'w możności, 
to i wówczas pfawtfeiwy sports- 
atan nie spoczuie na lauracfa, lecz

zielem przypadku.
spiskowców.
sarjaszy. Lecz było już zapóźno. Kula 
Principa powaliła austriackiego arcy- 
kslęcia i rozpętała wojnę światową!...
■n8BBMMBBRnH9SKBQMBHK9EH4KmBB3HEBHSESSB

ZNOWU GALWANAUSKAS.
Berlin. (PAT.) Z Kowna donoszą, 

że dziś utworzony został nowy gabi
net litewski. Prezydentem ministrów 
i ministrem spraw zagr. został Gal- 
wanauskas.
NIEDOBRZE BYĆ HISZPAŃSKIM 

GENERAŁEM.
Madryt. (PAT.) Najwyższy sąd 

wojskowy postanowił pociągnąć do 
odpowiedzialności sadowej generała 
Cavalcanti za poniesioną klęskę w 
Marokko. '

Łódź, 30. czerwca. (Tel. wl.)
(= ) Wasz korespondent dowia

duje się z pewnego źródła, iż w naj
bliższej przyszłości przybędzie do 
Łodzi, swego miasta rodzinnego, 
znany amerykański miliarder B. 
Winter, który oświadczył, że wy
znaczył na rozmaite cele dobroczyn
ne w  Polsce (a głównie w Łodzi) 
olbrzymią sumę dwadzieścia milj. 
dolarów arner. P. Winter Jest z po
chodzenia — polskim żydem, emi
grował z Łodzi do Ameryki leszcze 
w dzieciństwie, gdzie dorobił się ko
losalnego majątku. Qfceenie jest tam 
jednym z „króió^^em ysłow ych“. 
Wśród ‘ miejscuv4P>'ys;instytucji do
broczynnych zaczęły się „przygo
towawcze prace" w celu uzyskania 
większej części amerykańskich do
larów.

ideę rekordu za Jedną z najhardziej 
zdumiewających i najpiękniejszych 

bojowych cech skicha ludzkiego.
Doświadczenie ubiegłych lat 50 u-

czajne wyniki tego ciągłego budze
nia i podniecenia energii. Przecież 
ludzkość współczesna, boz względy 
na zabójcze warunki żyda w wiel
kich miastach, pomimo swoich w y
delikaconych ciał i nerwów, dzięki 
potężnym bodźcom ambicji i energji, 
osiąga wyroki sportowe takie, o ja
kich nie marzono nawet w czasach 
dawniejszych. Ludzkość współczesna 
cierp! na nadmiar energji i poprestu 
chwilami nie wie co z nią robić. 
Tern i edy mc wytłumaczyć można

modne w ostatnich czasach re
kordy tańca,

przy których ludzie istotnie tańczą 
do upadłego, zatańcowują się nawet 
ns. śmierć, jak świadczy kipnika a- 
me ryk a liska.

Na obradach zjazdu sokolego uchwa
lono projekt umów z ministerstwem 
spraw wojsko wjfch co do wsoółdziatanii 
wtazku sokolego w przygotowaniu re
zerw. które obejmie zarówno młodzież 
przed wiekiem ponteowym. iak i rezer
wy. Omówiono stosunek sokolstwa do 
harcerstwa oraz do pokrewnych oriani- 
zacyj w państwie i za granicą. W miej
sce zmarłego wiceprezesa Związku ś- p. 
Begi wybrano wiceprezesem p. Tcrecba 
z Warszawy. Na zlot przybył gen. Gali
ca. tako komendant dywizji podhalań
skiej oraz w zastępstwie gen. Czikiela, 
dowódcy D. O. K. Kraków.

30. bm. na wielkiem boisku sportpwem, 
przybranem flagami, rozpoczęły sie po
pisy zlotowe ćwiczeniami młodzieży 
męskiej laskami, przy dźwiękach muzyki. 
Nastąpiły popisy zastępu dzielnicy po
morskiej. Ćwiczenia wolne wyższego 
stopnia w obrazach o pięknym układzie, 
wykonane przez zastęp młodzieży mę
skiej, wypadły bardzo składnie, a ćwi
czenia na poręczach wykazały bardzo 
dwże wyrobienie gimnastyczne i opano
wanie przyrządu. Efektownemi bvły o- 
brązowe ćwiczenia Sokolic z Pomorza 
wachlarzami. Do wspólnych ćwiczeń 
SoSołów stanęło 2.200 uczestników, wy
wołując u kilkotysięcznei rzeszy widzów 
szczere oklaski za wzorową sprawność, 
w rytmice masy.

N A D E S Ł A N E .

MYDŁO-JELEŃ
J E S T  N A J L E P S Z E  

I D L A T E G O  N A J T A Ń S Z E
Wszech nauk lekarskich 

DR. LEON MARKHEIM 
powróciwszy po 5-letniej praktyce nr 
klinikach wiedeńskich, ordynuje w cho
robach wewnętrznych, oczu. wenerycz
nych, skórnych, kobiecych i położnic
twie, od godz. 9—11 i 2—5, w Stanisła
wowie, ul. 3-go Maja la, w mieszkaniu 

Dr. Arnolda. Richtera. 9869-5

J. W. P. drowi Zygmuntowi 
Griinsteinowi za skuteczne zabiegł 
lekarskie i gorącą opiekę podczas 
choroby  naszego ssnia składamy 
jak najserdeczniejsze podziękowanie 
i „Bóg zapłać".
4147 Emanuelowie Mehrerowie.

kirn ekstrawagancjom. Ostatnio sły
szeliśmy nawet o zupełnie jtsż kary
katuralnym konkursie, a mianowicie

odbył się mianowicie w Angiji.
Podobr.e zboczenia są zupełnit 

nie do pomyśłema w krajach, gćk.e 
istnieje w rodzone poczucie miary > 
celowości Wprowadzanie Idei re
kordu w zakres wykonywania czyn
ności groteskowych albo szkodli
wych jest absurdem. Przypomina o- 
no pewnego oryginała, który wyna
lazł
przedziwny aparat automatyczny.

Dość było wrzucić w  stosowny o- 
twór drobną monetę, aby otrzymać 
w zamian potężne ude-zetiie poneżej 
krzyża. I cóż? Aparat ten nie miał Ja
koś powodzenia, a dowejpur wyna
lazca zbankrutował.

.— o-----

Udea r e k o r d u
potężnym bodźcem rozwoju ludzkości.

Zastanawiając się nad istotą współ wytęży wszystkie swoje siły, aby Ciekawe, że owo wypaczeni*
pobić swój własny rekondl istoty rekordu zrodziło się na gruu*

Marce! Prevost uważa słusznie cie anglosaskim, sprzyjającym wszeł

o .wyścigu «jamek“ toczących przed 
kazało w całej rozciągłości nadzwy- ’ soba wózki dziecięce... Wyścig taki
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lin za Icrt dokonany wc Francji, wyno
szący 2S00 kilometrów, który trwał 22 
godziny 30 min.

Kto raz kupił u firmy „MIKADO", 
Akademicka 20. przekonał się o solid
ności obuwia tamże kupionych i przy
stępnych cenach. 9850

czyli

dr. Motioiśi, Salitermon-Sollcfei, Stratiner ef csnsorfes.
Od jednego z mieszkańców Sta

nisławowa otrzymaliśmy następu
jące rewelacje:

(ms-) Afera dolarowa lwowskie
go adwokata dra Matkowskiego i je
go machinacje, uprawiane do s p ó IM  
z rzekomym koncypientem Saliter- 
man-Salickitn budzą powszechne za
interesowanie. Panowie ci wraz z  
niejakim Stratinerem są także bar
dzo dobrze znani na bruku stanisła
wowskim.

Stratiner, z zawodu mleczarz, za
mieszkały w Mieczyszczowie, za
przyjaźnił się z drent Matkowskim. 
Odrazu poczuli oni ku sobie wielką... 
sympatję, ujawniającą się w robie
niu tylko wspólnych i tylko dobrych 
interesów. Dr. Matkowski, poznaw
szy się z dyrektorem „Żeglugi Pol
skiej", maiącej zbiórkę żelaza i me
tali z ramienia Lwowskiej Ekspozy
tury „Dematu" we Wschodniej Ma- 
lopolsce, uzyskał drogami nam bli
żej niewiadomemu substytucie tei 
poważnej firmy i wraz ze Stratine- 
rem rozpoczęli pracę dla.. Dematu.

Do niedawna jeszcze goły Stra
tiner ukazuje się w towarzystwie 
kierowniczych organów Lwowskiej 
Ekspozytury Dematu w lokalach pu
blicznych,
pijąc, bawiąc się i zawsze plącąc...

za wszystkich- 
Oczywiście ten analfabeta, w ciągu 
dwóch lat zrzucił z siebie bekieszę 
i „stramlę", z biegiem wzrastania ie- 
go miljardów coraz większe i „lep
sze" przybiera manje wielkopanskie, 
musi mieć „przyjaciółkę" itd...

Praca dla „Dematu" we Lwowie 
musiała być bardzo intratną, bo sko
ro „Żegluga Polska" miała z tego 
jak najminimalniejsze dochody, Stra
tiner z drem Matkowskim 

ua „Demacie" zaczynają się do
rabiać.

Obaj warci siebie wspólnicy kupuj; 
na itnię siostry dra Matkowskiego 
dobra, później Stratiner kupuje au 
fomobil, willę, lasy, tartaki etc. I 2 
małego, umiejącego się zaledwie 
podpisać mleczarza staje się... znany 

król metalowy, 
eksploatujący Wschodnią Małopol 
skę, trzęsący całym „Dematem", a 
każdy, komu pieniądz imponuje, ma 
respekt przed Stratinerem.

Przed kilkoma miesiącami była 
o nim notatka w „Gazecie Porannej"

z okazji urządzonej przez Izbę skar
bową rewizji. Znaleziono jnż wtedy 
u niego uiestemplowane bony na 
setki milionów. Zapewne mu włos 
z głowy nie spadł, bo ma wpływy.

Że te wpływy sięgają daleko, wi
dać, iż „Dematowi" lwowskiemu za
rzucono w pra3ie rozmaite nadnży-

Kronika,
(d.) Z uniwersytetu. Ubiegłej soboty 

na uniwersytecie lwowskim w sali im. 
Kopernika odbyła się promocja kilku 
doktorów z różnych fakultetów. Między 
tymi przez proi. dra Szymonowicza pro
mowanym był porucznik p. Jan Kra
jewski na doktora wszech nauk lekar- 
skicn. Po tym uroczystym akc'e !'.i.znic 
zebrani w sali znajomi i koledzy dr Kra
jewskiemu. dzielnemu obrońcy Kresów 
Wscnodnich, składali życzenia pomyśl
nej pracy na niwie niesienia pomocy 
bliźnim.

„Najstraszniejszy wróg człowieka". 
Prelekcję pod tym tytułem, o bakcylach
1 ich sprzymierzeńcach uskrzydlonych, 
wygłosi! znany pedagog M. Budzanow- 
ski w wielkiej sali ratuszowej, wypeł
nionej po brzegi publicznością. Prelek
cja zaaranżowana przez Zarząd T. S. L„ 
zasiliła z dobrowolnych datków bardzo 
pokaźną sumą fundusze Towarzystwa, 
przynosząc w zysku i wielki efekt mo
ralny. Wykład bowiem, wygłoszony 
bardzo zajmująco i opracowany nader 
starannie spotkał się z wiełkiem uzna
niem. Wobec wielkiego zainteresowania 
się prelekcją p. Budzanowskiego, wy
głoszona zostanie ona jeszcze raz we 
Lwowie i w Brzuchowicach.

Mfljonówka. W sobotnicm, 139-tcm 
z rzędu ciągnieniu milionówki, wyszedł 
numer 3,777.274, sprzedany w P. K. O. 
Warszawa.

(—) Nowy morderca matki. W Maj
danie kolo Janowa zamordował wczoraj 
syn swoją staruszkę matkę. Morderca 
został aresztowany. Na miejsce wypad
ku, skąd dalszych szczegółów brak, wy
jechało z lwowskiego Urzędu śledczego
2 wywiadowców. Jest to drugi wypa
dek matkobójstwa w ostatnich dniach.

(—1 Kieszonkowiec z Paryża. Wczo
raj oddano do aresztów policyjnych 13- 
letrmego Nana Blaustcina, urodzonego 
w Paryżu, za kradzież kieszonkowa.

(—) Wyłfnkła Szepdawemu garnki. 
Do mieszkania Michała Szęptlawego, a- 
systenta magistratu, zam. na rogatce 
Wóleckiej 15., wpadła wczoraj Marja 
Kramarczuk i wytlukła mu całe na
czynie.

(—) Ukradli kurki z komórkt 7 ko
mórki Teodora Szostaka (Wojciecha 6.), 
skradziono wczorajszej nocy 6 !nn\ war
tości 200.000 mkp.

D z i ś  p r e m i e r a  w  A P O L L O .

mrnm  bez hbzhsh
W  r o i f  t C A  L E K K E F F Y .

cia, będące zdaje się w związku z tą 
wydatną „pracą" Stratinera, o któ
rym się Powszechnie mówi, że to 
personifikacja stosunków „deroato- 
wych" we Wschodniej Małopołsce, 
na które już było tyle utyskiwań 
i zażaleń bezskutecznych.

Nowy rekord lotniczy. Porucznik lot
nictwa Fourneauz zdobył puhar Michę-

l fgafm
TEATR WIELKI.
Poniedziałek 2. bm. „Popas Króla 

Jegomości".
Wtorek, 3. bm. „Flet zaczarowany"
Środa 4. bm. „Dama pikowa" 

TEATR MAŁY.
Poniedziałek 2. bm. „Tragedj; 

dzieci".
Wtorek 3. bni „Powódź".
Środa. 4. bm. „Świderek"

TEATR NOWOŚCI.
Wtorek. 3. b. m.: „Szkoła kokot".

*
5® proc. zniżki dają dziś teatry na 

trzy szFuki: w Teatrze Wielkim na „Po
pas króla Jegomości", w Teatrze Ma
łym na „Tragedie dzieci", w Teatrze 
Nowości na „Królowe tanga".

K R O N IK I)  S P O R T O W A .
Zakcńczen;e jubilauszu „Czarnych".

Wisła-Pogoń 4:4 (3:1)
(—) W sobotę po południu rozegrały 

na boisku „Czarnych" zawody w pitce 
nożnej drużyny „Wisły" i „Pogoni". 
Skład „Wisły": Wiśniewski. Kaczor.
Markiewicz; Majcherczylc, Śliwa. Gie- 
ras; Balzer, Kowalski, Reyman. Krupa, 
Adamek. „Pogoń" wystąpiła w kom
plecie.

Spotkanie to między najpoważniej
szymi kandydatami do mistrzostwa Pol
ski w roku bież. w zupełności nie zawio
dło nadziei i dostarczyło publiczności 
wiele emocji.

Do walki stanęły zespoły równe, któ
re włożyły- w gre równa dozę oiiarno- 
ści, ambicji i wysiłku. .Pogoń" rozpo
rządzała lepszym atakiem jako całość, 
w którym bezsprzecznie najlepszym był 
Batsch. a najsłabszym Garbień. Wacka 
unieszkodliwiał Śliwa, Slonecki zaczyna 
wchodzić w znakomitą formę, Juras grat 
lepiej po pauzie. W pomocy Schneider 
był najsłabszym ua boisku i on przyczy
nił się znacznie do utraty przez .Pogoń" 
2 bramek. Z obrońców lepszy Olearczyk, 
Haczewski na bramce niepewny.

„Wisła" rozporządzała atakiem lot
nym i ambitnym, dobrze strzelającym ze 
znakomitym prawo-skrzydtowym. Na 
środku pomocy ofiarnym był Śliwa, do
brym Majcherczyk. Obrońca Kaczor nie
pewny. Markiewicz dobry. Wiśniewski 
bronił z brawura.

„Pogoń" grała zwłaszcza w pierw
szej połowie z przewaga w polu. młmoto 
wyszła pobita w stosunku 3:1, W dru
giej połowie tempo wzmogło sic znacz
nie. ..Wisła" uzyskała jeszcze czwartego 
goala w 12 min. i wkrótce wyrównała 
grę..Najpiękniejsza część Ery to ostatnie 
17 minut, gdy tempo stało sic błyskawi- 
cznem, a obie drużyny wytężyły cały 
swój wysiłek, aby uzyskać zwycięskie
go goala. Ku zadowoleniu zdaje się obu 
stron gwizdek sędziego przerwał grę, 
zakończona nierozeerana. Bramki strze
lili dla „W isty": Kowalski 2. Krupa 1, 
Śliwa 1: dla „Pogoni": Wacek 1. Batsch 
3. Rogów 5:2 dla .Pogoni". Sędzia Bo- 
der, nienajlepiej dysponowany, okazał za 
mało energii wobec niesportowo zacho
wującego się Reymana.

OSTATNI DZIEŃ ZAWODÓW.
(—) Ostatni, trzeci dzień święta 

Czarnych wypełnił > rozegranie nie

zmiernie ciekawych zawodów w piłce;
nożnej drużyn Czarnych z Wisłą 1 Cra- 
covii z Pogonią. Zawodom przypatry
wała się rekordowa Hość 8.000 widzów.

Dr. Stahl wręczył na ręce kapita
nów drużyn Wisty, Cracowii, Pogoni 
i Czarnych, oraz zasłużonemu b. preze
sowi klubu Czarnych p. inż. Sołtyńskie- 
mu pamiątkowe żetony dla wszystkich 
graczy.

Członek „Czarnych" p. Buszek wy
głosiwszy krótkie przemówienie, ofia
rował Klubowi-Jubilatowl „Nagrodę im. 
Władysława Koniewicza" b. kapitana 
drużyny „Czarnych", który zginął jako 
porucznik na wojnie.

Z okazji 100 matchu, rozegranego w 
klubie „Wisła", przez niezwykle sym
patycznego gTacza p. Franciszka Danza, 
złożono mu ze wszech stron liczne gra
tulacje i na ramionach wyniesiono z 
bołska.

Przebieg rozgrywek w piłce nożnej 
był następujący:

Wisła-Czarni 2 : 1 (2 : 0).
Czarni wystąpili w komplecie. Wisła 

jak poprzednio z wyjątkiem prawego 
łącznika, którego zastąpił Danz. Gra za
powiadała się niezmiernie ciekawie, 
gdyż Wisła z miejsca wzięła inicjatywę 
w swoje ręce i w ciągu pierwszego 
kwadransa strzeliła 2 goale. Do pauzy 
gniecie Wisła dalej gospodarzy, ale 
dzięki znakomitej ich obronie cyfrowo 
nic zaznacza swej przewagi. Po pauzie 
Czarni przeszli nawet do ofenzywy. Na 
Wiśle znać było wyczerpanie i tempo 
gry znacznie osłabło. W 32 min. Scott 
strzelił honorowego goala dla swoich 
barw. U Czarnych specjalne wyróżnie
nia nalcża sic: fenomenalnemu wprosł
Winnickiemu na bramce, który obronił 
nawet karny, znakomitej linji obrony \ 
pomocy i wreszcie Kopciowi na praw. 
skrzydle w ataku, którego gra stała na 
B-klasowym poziomie. W Wiśle zreha
bilitował się wczorajszą grą zupełnie 
Kaczor. Bramki dla Wisły strzelili: Rcy 
inan i Kowalski; dla Czarnych: Scott 
G. Rogów 4 ; 2 dla Czarnych. Sędzia 
dr. Dudryfc nieorjentowal się w, spalo
nych.

Cracovia-Pogoń 2:1 (1:0),

KF.HIEKA JDlfclŚ w poniedziałek 2 Hpcs w KIArIK LEW.
dramat w spółczesny w 6 aktach 
z życia badaczy Wschodu wytwór
ni „May-Flim-A*. W głównej roli 

znani artyści;
M. BARNAY, H, MIERENDORF, MARJA ŻELEŃSKA. v *164

„Cracovłt" bez Kałuż'-, ale z Cłkow- 
skhn i Poptelem. „Pogoń" w komplecie 
z wyjątkiem Olearczyka, którego zastą
pił Fichtel.

Wynik nie odpowiada faktycznemu 
stanowi. Bo jakkolwiek „CracoYia" w 
polu znaczną miała przewagę, to jednak 
na poiu podbramkowem była gorsza od 
swej przeciwniczki i nie miała Udu do
godnych pozycji do strzału. ..Cracovia“ 
włożyła w gre te więcej ambicji i ofiar

ności, aniżeli w spotkaniu z „Czarnymi'*. 
Znakomite mi były całe tvlv z fenome
nalnymi Cikowskim i Popiełem. Cala
„Pogoń" grała dobrze. Wytknaćby mo
żna jedynie Fichtowi słaba gre w pierw
szej połowie, zaś należałoby z catem u- 
znaniem podkreślić najlepszego w ? 
spo^ Batscha i znakomitego Słoneckłe- 
go, "Wtóry wspaniale dawał sobie rade z 
Gin tłem. "

Gra stanowczo za ostra. ? ze strony

l



S ti , 4 . „GAZETA PORANIA". M f 6736

Chruścińskiego bruffllfia. Sędzia o. 
Ssriftsser Dowmien M 1 go absolutnie z 
boistoa usunąć- Bardzo -zeroko byta rów
nie: omawiana sprawa nieuznania przez 
sędziego 2 pifek w siatce „Cracovii“. 
Pierwsza, to bramka strzelona przez 
Garbienia, a nieuznaiia rzekomo z powo
du wyjściu nifki poza linie autowa, dru
ga strzelona przez Batscha, nieuznana 
również z tego samego powodu.

Dl* „tracovii“ strzelił obie' hi antki

-rtieilins, dla /Pogoni" Wacek głowa. 
Rogów 5:2 dła „C.acovil“.

★
INNE W y NIW.

Stryj, 29. czerwca (Tcl. wi.): Pogoń— 
Legja (Warszawa) 2:2.

.Przemyśl. 1. lipca (Tel. \v}.): Polo
nia—Legja (Warszawa) 2:0

Lwów: Kresovia 11—Metal II 3:(K 
sędzia p. Marku:'.. Amatorzy— Dent. K. S. 
2:0, sędzia p. Qort; Jutrzenka I! —Siła i 
2:2. sędziował dobrze p. Nowosielski.

MOIORY
ropne okazyjnie do sprzedaniu e. JO. 16, 

20, 30 IIP. vValce, kaspry. kamienie. 
iP>lot“. Lwów. Batorego 1. 3732-10

w o d y  o iarPierwsza akademickie zaw
Naezefoika Państwa

A. Z. S. K raków -A . Z. S, Lw ów  1:0 (0:0).
(—) Wczoraj rozpoczęta sie pieiw- 

stzem spotkaniem lwów skiej drużyny płt- 
k. nożne,. Akad! Zv - sport, z k r akowska 
drużyną A. Z. S. na boisku Cytadeli we 
Lwowie seria rozgrywek o puhar Na- 
czeluika Państwa. O puhar ten staja do 
rozgrywek po faz pierwszy w bież roku 
drużyny A Z. S. z Warszawy, Lwowa. 
Kiakowa. Poznania t Lublina. Drużyny 
te grają raz ze sobą. ppezem decydujące 
rozgrywki odbędą sic 6.. 6. i 7- Hora br. 
w Krakowie w czasie 15-letuicgo itihi- 
łeu^/ii A. Z. S. Kraków.

Przed rozpoczęciem matchu przemó
wił przrwodji. sekcji rootbalowej A. Z. 8. 
/. Krakowa dr. Z-aelwrskJ. zaś imieniem 
lwowskim drużtny C Liehharrtf.

Skł^d drużyny V Z. S. Kraków: Kb- 
Milsld, W ręczny. J.aglarz. Żabia Mitana, 
JjMÓsni Potoczny. Łowczewski Zieliń
ski, Niemczyk, Pietirzak.

Skład Lwowa: Baczyński: Król, Mu
rzyński: 1 emnićki. Kadlec, Jankiewicz; 
Huber. Jaskólski. Aschenbcre. Barbaro, 
Kormau.

Oba /.espoły najeży do średniej klasy 
B i pokazały nam grę. odpowiednia do 
tego poziomu. Drużym grały ambitnie, 
be/- szczególne i przewagi żod’ e.i Sc 
stron Lwowski hrałukar/ Baczyński WM- 
fcazal wysoki noriom ery. z krakowskjeb 
w b tfa i p)ę Srodkow  pomocnik Milana, 
otaz prawoskr/ydiowy Potoczny, Gra 
prowadzona w żyweni tempie i rair, -Te*- 
dvnego i rfeeydrttacpgo o zwycięstw t* 
ffoąla ftzyskał Kraków a karnego aa 
tykę" Mur-yńskiego. Rog«w 4:2 lis 

Kraków a.' Nielicznie zebrana publiczność 
gorąco witała pierwsze spotkanir sym

G i e ł d a .
GIEŁDA LWOWSKA NfEOFbU

Tendencja chwiejna. Ceny dolarów 
raKniaią się o 3  -5 tysięcj. hme też 
v tym stosunku. Marlri mena lekko 
niżkowe. Obrót "tzywiełtry.

Dolary amer. 116—117.00C i ki i 2-ld 
15—116.000. d<?1ary kanad, 111—-114.000. 
-kJ i 2-kJ 112—113.000, marki niemieckie 
to 100 tys. 0.84-7-0.86, 50 tys. 0.84 -0.86, 
0 tys. 0.85-0.88. 1 tys. s ta ,. e,ro.
..50- 2.60 setki drobne 1.50—1.80. leje 
00 -520. drobne 480- 490, korony czes. 
,.400- 3.600. diobne 3.200—3.300, ansrti 
ys star. an. 7.000- -7.20u attsfr. tys. 
iow'. em. 1.400- 1.50G, seftó ans' star. 
an. za 1 000 — 11—12000, setki au s t. 
rctw. em. 8—10.000, drobne po 50- 20—10 
a l ooo — 12-000, ansti steim*. 1.55- 
.60, austr. przefcazy l.o5—1.70, franki 
ranc. 3.800-4.000, funty szierl 500 
20.000, franki azwaje. 2Ł -26.000, rubla 

setki 7—7.10. setki zwykłe 7.10—7.30. 
ublc „Kądk“ 20—22, drobne 0.50—0.80. 
umsicie 'tys. 20- -25, dumśkie pc 250 — 
.5—16, karbowańce 0 80—0.85, hryw ry 
.90—0.95.

Złoto: 20 kor. -500- 520.000 20 frank. 
95—49U.OOO, 20 mar* 525- 535.000, 
0 rubl. 570-580.000, dolar? 104- lOo.ooo.

Srebro: koron’: austr. 8—8.300, 5 kor. 
g —43.000, floreny 21 —21.500. ruble 
5.500- 36.000, kopiejki 1 rbl 15.400 
o  15.8U0.

patyczuycli zespołów akademiv kich. Sę
dziował dobrze p, Szstrsel.

WYNIKI ZAGRANICZNE.
Wieeeć: Rapid—- M. T K. 5:4 (3:1). 

Mor. Ostrawa: -Makkahi (Berno)—Slo-
van 5:0. Praga; DEC —Pardubiec 3:0: 
S la v ia - \ ictoria 6:1. Berno: Mor. eda- 
via—K. S Berno 4:2. Opawa: Vasas— 
Liga 21; Amatorzy' (Wiedeń)—Trygg 
(Chrystiania) 6:2.

OGŁOSZENIA

„SALON
& Ó D “
ItW ó w , u l .  ł ^ r e ^ r y  t&

(wylot pł Akademickiego) 
poleca najtaniej cajpięKniejszc

hkFiirz: BOSKIE.
4085-1

rajnowsrycb systemów, 
części składowe tychże, 
przyboty do krawieczy- 
/.ny i do robót ręcznych 
0868 3 poleca

A. MAUM3N
Sfai maszyn no szycia

L w ó w ,  W a l »  w  u  I l i ,

Przyjmuje również msszjfny do oprawy,

W I I m
fabryki El.tewerke, das tarcza firma M 
Kanarek. Sp. z ogr. por. Kraków, u).

Szewska L 9. -ł l -40

N A O i y i l A  S Z K L A N E
„Resista" do gotowania i pieczenia Do 
CKloania wytąc/.na sprzeoaż na poscczr 
gólne okręgi, na własny rachunek. Zgło
szenia poważnych i r n  przyjmuje gene 
rałny zastępca Adolf Ehrlich. Kraków — 

Podgórze, ul. Legionów !4. 9839-3

A
mim

ZES1RHI
mmmm

SYKSTUSH9 Ił.

" i

Kauka i wychawanie
WPISY 113 jednoroczne knrsy tmcdlowt

n rok szkolny 1923/4 przyjmuje od 
25. bpi. do 15. VIL kotte. kor8V iiandlo- 
we l .  Ołrzewskieeo. uf. Kurkowa 3° 
w gods. od 10—12 i od 5—6. Wanmk 
przyjęcia: 14 lat 3 klasa ginm lub t> 
powsz. Ilość miejsc ściśle ograniczoną. 
Podręczniki z bibijotek szkolneł- Od 
działy ranne i popołudniowe, osobny' 
żeński. 9S07 6•+ ■ ' “z*1 * ———— - r

MANDOLINY, GITARA, kurs wakacyp 
ny 6-tygod. Za płyńń' grę z nut ręczę. 

Zgłoszenia codziennie od 4—7 popof, 
plac Bernardyński? 12 II. p. Kapuję 

.wszelkie instrumenty muzyczne. 4129-2

I Posada i praca

POSZUKUJE się zaraz pannv biurowej 
ze znaiomo.ścia buchalterii i pisania na 
nasz*: nic. — 'głoszenia: Syndykat

Kilimkarski, ul. Chmielowskiego 1. 17. 
od 4- -6. 4146—3

“j P G ^ M o m ś t a  | l f  l a  s n y
sS ©̂!iata! ' JsS. (iot i 
z  o b s z a r u  d u r o r s k h s o

WODA
położonego 7 km. od Lwowa fO k o l e j ą  (20 pociągów
dziennie tan. i z powrotem o różnych porach dnia) do nabycia 
p a s c e k e  IĆSS&W© t rolne dowolnej wielkości t u i  c& O k  
S ta c ji w cenie r»«S » i s .  1*500 d o  2 .5 0 0  za jeden mórg, 

W miejscu park i istniejąca już kolon;a urzędnicza, 
Bdżssych wiadomości uaziela:

Ztti-M z iE t iu a  s. A.
we Lwowie, ul. Kopernika l  4,

pomiędzy godz. 10— 1 przed poł 3967

Rozmaka

Obrączki szczęścia
‘p r z r B a .e  n o w o 2 eń e< ,m

i H. Guttermars, ŜlfiSSa 14

3 ODSiEmCZE
i a n s i c ł i t r  z T) 

w ruchu firmy Am ne C.cŁfc CKb 
& KO^EGEN na sprzedaż, Biiźjj 
sza wiadomość w młynie paro-

! wym 9898-1
BIELAWSKI i SKA

W  I P M B W y A M T

&

&
X ,
&

&
&

&

SA T J(H H IA *T

K O T Ł Y
DO&TARCZJ

p a r o w e :
K otły  Cornwwil

t  szt. 120 m ' 12 atm.
3 ,  po 100 „ 32 ,
1 i W  » .3 ,
3 „ po »0 „ 12 „
2 .  • 6C „ 12 .
2 m - 36 „ 12
L 30, .  6 ,

2 koiły lokoEiobłlowe 60 m* 10 atm.

Kotły OpłcmStsiue
1 kocioi Borsig 59/n512aim.
?szLL;ahcock-Wilkoxl50 „ 16  .
1  ̂ „ „ 168 „ 13
* * * .  896 .  13 .
1 » - „ 300 „ 16 ,,
2 „ Diirs-óebre 250 „11 a 
1 w s n - Sód s 12 „
1 kocioł Burghardt 250 „ 14

L raom obISe
3 szt. I.anz po 26/32/42 PS.
1 , ba ienł» n 24/29/32 PS.
1 . Wolf .  20/28/33 PC.
1 . * 45/02/75 PS.
1 . jjauz „ 100/125/140 PS.

K otły P a r o w e
16 sz1 1 2  m i  8  atm.
2 .  15 „ 5 „
1 20 ,  5 „
1 .  8 _ 7 _
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S cS c  Yt elkle zaoszczędzenie przy maszynach t:arowvch i silnikach przez Ja' 

w* S S ^ i  jP1 T o w . Akot dla zak-adów prieinysiowych u  
Kraków , Bracka 6 ,  988o-4 $

MOTOCYKLE
Sp^lncęfieid U. S. A,

N«to»«SaHBR$BSv TBŁ«f.r“

W yłączne zastępstw o:

JAN KOWALSKI l a
^ r s k ć w ,  R t d z i w i t t o w s ^ a  5 3

N alezytuść pocztow ą  opłacono ry c ż a iŁ e i i i .  — F ren u m c.a ta  m iesięczn a  zT.Dlhi Mk. — z. «-<*stawą na m iejscu lub z przesyłaq poczio- 
w ą 30.060 Mk. —• Za granicą 35.000 Mk. — R edakcja: Lwów, ul. Senatorska ó. — A dm iiiistracja ul. Sokoła  4. — Telefot* 

Redaitcji w  dzień Nr. 15, a w  nocy począw szy od ged z . 8 w ieczo iem  Nr. 2 3 0 .  — T elefon  A dm inistracji 291.

Z druKym uo»akiej poti zarz. L. Kie«bus.ewicż.a. we Lwowie, Od po w. redaktor: MA^jAN MACtłALSKL


